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ona bardzo p iękną i w zniosłą . O to w stresz­

czen iu m ow a O jca św .
W idok w asz napełn ia m nie specja lną ra ­

dością . P rzypom inacie m i P olskę, przypom i­

nacie m i w aszą i naszą o jczyznę, gdyż pon ie  

kąd jestem  w praw ie pow iedzieć, iż posiadam  

obyw atelstw o po lsk ie , gdyż tam narodziło się  

m oje b iskupstw o , tam o trzym ałem św ięcen ia , 

k tó re n iety lko są m i m iłe, ale w iąźą w spólno ­

tą in telek tualną .

D zięk i tem u aud jencja obecna n ie jest ta ­

ką, jak  w iele innych , jak ie w tym roku św ię*  

tym  się odbędą.

P rzybędą tu p ielg rzym ki liczne i różne, 

k tó re calem  sercem będą w itane, w asza jednak  

p ielg rzym ka budzi w e m nie te w szystk ie uczu*  

cia i serdeczne w spom nien ia , k tó re w yniosłem  z  

P olsk i, z te j P olsk i, k tó ra m a jako w ieczną de ­

w izę: P olon ia sem per fidelis .

P rzyby liśc ie p ierw si z P olsk i, w y stanow i­

cie przyszłość narodu i w y, k tó rzy ich prow a ­

dzic ie —  nauczycie le i nauczycie lk i. W idzę tu  

praw ników , w ysok ich urzędników , w idzę w asze  

organ izacje , co m nie napełn ia radością i w iarą , 

że P olska odrodzona będzie sta le doskonalić się  

w  organ izacji, u trw alając je j dobroby t i odzy ­

skaną w olność .

O bciąłbym , abyście , pow róciw szy z te j p ier­

w szej p ielg rzym ki i podróży do R zym u, czu li 

się w zm ocn ieni w  w ierze kato lick ie j, w w ierze  

kościo ła rzym sko-kato lick iego .

T ę w olę w raz z b łogosław ieństw em daję  

w am .

D o w as się specja ln ie zw racam nauczycie le

i nauczycielk i, k tó rzy tow arzyszycie te j m łodzie ­

ży i w yrażam  w am w szystk im uczucia, jak ie  

w asz w idok w e m nie w yw ołu je , przypom inając  

tę drogą m i P olskę. T e uczucia w yrażam  w  

b łogosław ieństw ie , jak ie w am  z najserdeczn ie j­

szą radością daję .

P o tern przem ów ieniu , tłum aczonem przez  

kardynała R akow sk iego , pap ież udzielił zgro ­

m adzonym  b łogosław ieństw a d la n ich , d la ich  

rodzin , d la w szystkich dobrych synów  K ościo ła , 

d la P olsk i całe j.

K iedy  pap ież opuścił tron, pow tórzy ły się  

okrzyk i na cześć pap ieża , a następn ie odśp ie­

w ano hym n: „B oże coś P olskę!"

Nie damy ziemi...
W iec  m anifestacyjny  w  P oznan iu .

D nia 12  bm . m iał m iejsce w  P oznan iu  w ielk i 

m anifestacy jny w iec celem w yrażen ia go tow o ­

ści do przeciw staw ien ia się w szelk im zakusom  

n iem ieck im , zm ierzającym do rew izji gran ic  

po lsk ich .

N a w ielk im  tym  i tłum nie  obesłanym  w iecu  

zebran i jednom yśln ie ośw iadczali się, źe każda  

zbro jn ie czy  po lityczn ie  pod jęta próba w k ierun ­

ku  zm iany  gran ic  po lsko-n iem ieck ich  stanow i gro ­

źne  m em ento  d la  u trzym ania poko ju pow szechne­

go .
P od  adresem  rządu  zebran i zgodn ie w yrazi­

li życzen ie , ażeby ten osta tn i n ie zgadzał się  

na żadne pertrak tacje , tem atem  k tó rych m iałaby  

być ew en tualna zm iana po lsk ich  gran ic .

Nowe morderstwo polityczni w SofjL
S ofja . P oseł i generał rezerw y K osta G e- 

orgew jeden ze sp raw ców przew ro tu w  dn . 9  

czerw ca zosta ł w  środę w ieczorem o godz. 8-50  

przed sw em m ieszkan iem zam ordow any przez  

n ieznanego  sp raw cę,  k tó rem u udało się zb iedż.

Strajk „czarny" uchwalony.
W arszaw a. W  środę odby ł się  nadzw yczaj­

ny zjazd delegatów zw iązków zaw odow ych ro ­

bo tn ików  ro lnych . N a  zjeździe  tym  na w niosek  

posła K w apińsk iego uchw alono stra jk czarny .
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w ynosina m iesiąc kw iecień  w  ekspe- 
ł  Ł  S tf» s» in fc« dycji i zło ty  z  odnoszen iem  przez po ­
cztę  20 groszy  w ięcej. W  w ypadkach  n ieprzew idzianych  
B rzy  w strzym aniu  przedsięb io rstw a  złożen iu  pracy  przer­
w aniu  kom unikacji łtrzym ujący  n ie m a praw a  żądać po- 
_  zaterm inow ych dostaczeń  gazety , lub zw ro tu  —  —  
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I • Z a og łoszen ia pob iera się od w iersza
m m . (7 łam . —  10  groszy , za reklam ę  

na stron ie 3-lam ow ej w  w iadom ościach po tocznych 30  
groszy, na 1-ej stron ie 50 groszy . R abatu udzie ta się  
przy  częstem  og łaszan iu . „G -.os W ąbrzesk i* 1 w ychodzi 
trzy  razy tygodn iow o i to w pon iedzia łek , w środę 
—  i p iątek . S krzynka poczt. 23 —  R edakcja i A dm in i. 
—  stracja znajdn je się przy u l-M ick iew icza 11 . T eł. 80

Nr. 46 Wąbrzeźno, sobota 18 kwietnia 1925. Rok V.

W  sp raw ie obrony gran ic pom orzą.
N a sku tek odezw y K om itetu to ruńsk iego , 

zebrało się w  n iedzielę, dn ia 5 kw ietn ia w  G ru  
dziądzu 40 delegatów  rep rezen tu jących oko ło 30  
organ izaey j spo łeczno —  narodow ych na P om o ­
rzu .

Z ebran ie zagaił adw okat p . dr. O ssow sk i z  
T orun ia proponu jąc na  przew odniczącego zebra ­
n ia p . dr. M aja z G rudziądza, k tó ry na jedno ­
m yślne życzen ie zebranych ob jął przew odni 
ctw o .

N astępn ie referow ał adw okat p . dr. O ssow ­
sk i z T orun ia o kon ieczności założen ia W oje ­
w ódzk iego K om itetu obrony  gran ic P om orza, 
k tó ryby się zają ł n iety lko urządzen iem zb io ro ­
w ej m anifestacji całego P om orza w  T czew ie , 
ale i pozatem pozosta ł czynnym w sp raw ach  
zw iązanych z obroną gran ic P om orza na przy ­
szłość , pod trzym ując czynność spo łeczeństw a  po­
m orsk iego i rep rezen tu jąc je w obec naszych  
w ładz w  in ic ja tyw ie i w  in fo rm acjach o nastro ­
jach ludności pom orsk iej. R eferen t uzasadn iał  
to zadan ie K om itetu W ojew ódzk iego tern , że  
w iece i zebran ia m anifestacy jne n ie  w ystarczają, 
że dążności n iem ieck ie w k ierunku zm iany na ­
szych  gran ic zachodn ich , zw łaszcza P om orza —  
raz pod jęte n ie zn ikną z dyskusji m iędzynaro ­
dow ej, że raczej z przy jęciem  N iem iec do „L ig i 
N arodów " i uzyskan iem  przez  n ich  stałego m iej 
sca —  eo praw dopodobn ie nastąp i w  jesien i br. 
zostaną jeszcze przez N iem cy spo tęgow ane i że  
d latego jest kon iecznem , by spo łeczeństw o po ­
m orsk ie pow ołało do życia osobny organ w  po ­
staci W ojew ódzk iego i’K om itetu , k tó ryby sta le  
pod trzym yw ał czu jność spo łeczeństw a w obec u-  
siłow ań n iem ieck ich i w stosow nej chw ili za ­
in icjow ał odpow iedn i w yraz op in ji P om orza, a 
w  razie po trzeby pow ołał spo łeczeństw o do o- 
brony czynnej tak iej, jak ie j chw ila w ym agać  
będzie . W  dyskusji zabrał jako p ierw szy g łos  
prezes w ojew ódzk i N aród . P artji R ob. p . A nt­
czak z T orun ia , k tó ry  w ,’patrjo tycznych słow ach  
przy łączy ł się do w yw odów  referen ta i ośw iad ­
czy ł się za u tw orzen iem  K om itetu w im ien iu N . 
P . R . W dalszej ożyw ionej dyskusji przem a ­
w iali w  tym  sam ym  sensie p . M alinow sk i z T o ­
run ia w  im ien iu Z jednoczen ia  Z aw odow ego P ol­
sk iego , delegat z K aszub , p . J. K w iatkow sk i z  
W ejherow a, p . L udw ik M akow sk i z T orun ia w  
im ien iu pom orsk ich  K ół śp iew aczych , p . Jankow ­
sk i z T orun ia w  im ien iu  reem igran tów  z  A m ery ­

Ojciec Św. — «Obywatelem Polskim*.
S erdeczne przy jęcie m łodzieży po lsk ie j i nauczycie lstw a  po lsk iego . —  O jcu Ś w . P olska  dru ­
gą O jczyzną najm ilszą . —  C zuje  sw e obyw atelstw o po lsk ie . —  D latego p ielg rzym ki po lsk ie  

tak  drog ie sercu O jca św . —  M łodzież nadzie ja P olsk i, a nauczycielstw o by by ło siew cą  
szlachetnych , zdrow ych , re lig ijnych  i narodow ych m yśli. —  B łogosław ieństw o  d la  m łodzieży  

i nauczycie lstw a. —  B łogosław ieństw a d la całe j P olsk i.

R zym . W  pon iedzia łek p ielg rzym ka m ło  
dzieży po lsk ie j przy ję ta by ła na aud jencji przez  
pap ieża .

U czn iow ie w zw artych szeregach , uczenn ice  
w  b ieli ze sztandaram i m aszerow ali u licam i  R zy ­
m u, w yw ołu jąc bardzo dodatn ie w rażenie sw ą  
postaw ą i porządk iem  ordynku .

P ap ież obchodził szereg i m łodzieży , udzie­
la jąc b łogosław ieństw a. Z atrzym aw szy się  przy  
grup ie profeso rów , życzy ł im  pow odzen ia w  od ­
pow iedzia lnej pracy .

G dy pap ież poszed ł do syna p . prezyden ta  
W ojciechow sk iego , zapy ta ł go o zdrow ie o jca i 
udzielił m u b łogosław ieństw a d la rodziców , ro ­
dziny  i całe j P olsk i.

k i, p . poseł K rzyw ińsk i z G rudziądza, p . W ilga  
z T czew a i inn i.

W ynik iem  dyskusji by ła jednom yślna  uchw a ­
ła u tw orzen ia tym czasow ego K om itetu , sk łada ­
jącego się z p ięciu osób , k tó ryby się zają ł zor­
gan izow an iem  W ojew ódzk iego  K om itetu , w sk ład  
k tó rego w eszliby z każdego pow iatu w iejsk iego  
i m iejsk iego po trzech członków  o ile m ożności 
po jednym  przedstaw icie lu  ze sfer robo tn iczych , 
jeden ze sfer rzem ieśln iczo-kupieckich i in te li­
gencji oraz jeden  przedstaw icie l  sfer rozlicznych . 
Z ebran ie stanęło jednog łośn ie na stanow isku , 
że tak do K om itetu jak i do zarządu w ybrać  
należy ludzi czynu , k tó rzyby  każdej chw ili go to ­
w i by li stanąć na posterunku . W  tym  celu po ­
lecono K om itetow i tym czasow em u, w k tó rego  
sk ład w eszli jednom yślnie w ybran i następu jący  
pp . : adw okat dr. O ssow sk i z T orun ia, dr. M aj 
z G rudziądza, p . A ntczak z T orun ia , p . A nton i 
M iotk z P ucka i p . Z alew sk i z T orun ia , aby  
tym czasow y K om itet spow odow ał w szelk ie or­
gan izacje spo łeczno-narodow e  w e w szystk ich po ­
w iatach P om orza  do  w yboru  no trzech członków  
z każdego pow iatu , k tó rzy  w ejdą w  sk ład O gól­
nego K om itetu  W ojew ódzk iego .

U chw alono także, aby w  ten sposob w ybra ­
n i członkow ie K om itetu W ojew ódzk iego zebrali 
się w dn iu 26 kw ietn ia w G rudziądzu (ho te l 
W arszaw sk i) celem  w ybran ia W ydziału W yko  
naw czego lub zarządu oraz do bezzw łocznego  
pod jęcia urzeczyw istn ien ia celów  K om itetu .

K om itet tym czasow y  uprasza  całą prasę po ­
m orską o pow tórzen ie  n in iejszego sp raw ozdan ia, 
a organ izacje spo łeczno  narodow e w  poszczegó l­
nych pow iatach o bezzw łoczne dokonanie w ybo ­
ru po trzech członków , k tó rzy m ają w ejść w  
sk ład K om itetu W ojew ódzk iego .

W ybran i członkow ie w poszczegó lnych  po ­
w iatach w inn i przybyć na p ierw sze posiedzen ie  
K om itetu W ojew ódzk iego do G rudziądza na  
dzień 26 kw ietn ia br.

N a ręce adw okata dr. O ssow sk iego nade ­
szło następu jące p ism o  od B ractw a  S trzeleckiego  
w  K artuzach :

P rzy n in ie jszem  staw iam y w niosek , ażeby  
w ielk i m anifestacy jny pro test P om orza odby ł 
s ię w  T czew ie . N asze  kaszubskie  bractw a  S trze­
leck ie staną ze sztandaram i jak jeden m ąż.

C ześć W am  B racia w  zbożnych obradach .

P rzy grup ie  dzienn ikarzy  po lsk ich , obecnych  
podczas uroczystości, pap ież odezw ał się w eso ło ; 
.W itam  w as, p iąta po tęgo św iata!"

P o odejśc iu zgrom adzonych pap ież zasiad ł 
na tron ie i w ygłosił przem ów ien ie , k tó re zaczął 
po po lsku : „N iech będzie pochw alony Jezus  
C hrystus!"

N a to m u chórem w szyscy odpow iedzie li. 
R ozleg ły się w ielokro tne okrzyk i: „N iech ży je  
pap ież !“ oraz radosne  ok lask i zgrom adzonych .

P o uciszen iu się zgrom adzonych O jciec św . 
w ygłosił m ow ę, zaznaczając , iż żału je , że n ie  
m oże w ypow iedzieć po po lsku całe j m ow y. 
M ow ę pap ieża cechow ała n iezw ykła serdeczność  
i rozrzew nien ie . P od w zględem fo rm y by ła



Olbrzymi wybuch w składach sklepowych w Toruniu.
Niesłychany wybuch. — Niewyjaśniona przyczyna katastrofy. — Straszne skutki. — jTrzyVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

domy uległy zniszczeniu. — Ofiar w ludziach dotąd nie stwierdzono. — Fala pogłosek 

wyolbrzymia katastrofę.

T o r u ń . W  ś r o d ę o g o d z in ie 3 . 3 0 r a n o  

w s t rz ą s n ą ł ś r ó d m ie ś c ie m  T o r u n ia o d g ło s s t r a ­

s z n e g o  w y b u c h u . O k a z a ło  s ię , ż e w y b u c h n a ­

s tą p ił w  s k ła d a c h  s k le p u  ż y d o w s k ie g o G e ld s te in  

i S - k a  p r z y  u l ic y S z e r o k ie j . S k u tk i w y b u c h u  

b y ły  s t r a s z n e . D o m , w  k tó ry m  z n a jd o w a ł s ię  

s k le p , z o s ta ł z u p e łn ie  s p u s to s z o n y w e w n ą t r z , a  

d w ie  in n e  k a m ie n ic e , j e d n a o d s t r o n y s ta r e g o  

r y n k u , a  d r u g a  o d  p o d w ó r z a , d o z n a ły  w ie le u -  

s z k o d z e ń . M u r y  i ś c ia n y  p o p ę k a ły  i p o r y s o w a ­

ły  s ię , w  p e w n e m  m ie js c u  m u r z a p a d ! s ię  z u ­

p e łn ie . W  s k le p a c h  s ą s ie d n ic h  L a is e r a . T e m -  

p l in a  i R a d e g o  s z y b y  w y s ta w o w e p o w y la ty w a -  

2 y  w s k u te k  o g r o m n e g o  w s t r z ą s u  p o w ie tr z e m .

D iu g i c z a s  j e s z c z e  p o w y b u c h u  z e s k ła d u ,  

w  k tó r y m  n a s tą p ił w y b u c h , w y d o b y w a ły s ię  

p ło m ie n ie o g n ia .

P o w ó d  w y b u c h u  n ie  u s ta lo n y . C h o d z i ły  p o ­

g ło s k i , ż e  w y b u c h  n a s tą p i ł w s k u te k  e k s p lo d o w a ­

n ia  d y n a m itu  —  j e s t to  w ą tp liw e , g d y ż  w y b u c h  

j a k  n a  d y n a m i t , b y ł w z g lę d n ie  z a  m a ły .

I s tn ie je  p r z y p u s z c z e n ie , ż e w y b u c h  n a s tą ­

p i ł w s k u te k  r e a k c j i c h e m ic z n e j s z tu c z n y c h j e ­

d w a b i , w y r a b ia n y c h , j a k  w ia d o m o , z c e lu lo z y ,  

a k tó r a  p o d  w p ły w e m  c i ś n ie n ia z a m ie n ia s ię  w  

m a te r ja ły p a ln e .

O f ia r  j a k  d o tą d , p o z a G e ld s te in e m , k tó r y  

u le g ł o b r a ż e n io m  c ie le s n y m , n ie  o d n a le z io n o .

W y p a d e k  p o w y ż s z y  z e  z r o z u m ia ły c h  p o w o ­

d ó w  w y w o ła ł w  m ie ś c ie p o w a ż n e z a n ie p o k o je ­

n ie . D o s ta ją c  s ię  p o z a T o r u ń , j a k  to z w y k le  

b y w a , k a ta s t r o f a  w z r a s ta ła d o o lb r z y m ic h  r o z  

m ia r ó w , a  b y ły  w y p a d k i , ’ w  k tó ry c h  t e n d e n c y j ­

n ie  s z e p ta n o  o p la n o w a n y m  z a m a c h u  n a ś r ó d ­

m ie ś c ie  T o r u n ia  p r z e z  ż y w io ły  w y w r o to w e .

W ie ś c i t a k ie , r o z s ie w a n e  s ą t e n d e n c y jn ie  i  

c e lo w o , a b y  s z e r z y ć  p a n ik ę  i z a n ie p o k o je n ie , w  

c z a s ie  k tó r y c h  ż y w io ły  w r o g ie p a ń s tw u z n a j ­

d u ją  p o d a tn y  t e r e n  d o z a s z c z e p ia n ia w  m a s y  

m y ś li  a n ty p a ń s tw o w y c h .

W  ś r o d ę  w  s p r a w ie s t r a jk u  r o ln e g o  o d b y ł s ię  

z ja z d  d e le g a tó w  z w ią z k u z ie m ia n w  b . K r ó le ­

s tw ie  K o n g r e s o w e m  z  u d z ia łe m  d e le g a tó w  C e n ­

t r a ln e g o  T o w a r z y s tw a  G o s p o d a r c z e g o  z  W ie lk o ­

p o ls k i i P o m o rz a . C e le m  p r z e d s ta w ie n ia  g r o ­

ź n e j s y tu a c j i , w y tw o r z o n e j p r z e z  s t r a jk  r o ln y ,  

u d a  s ię  d o  p r e m je r a  s p e c ja ln a  d e le g a c ja .

Hasrman ścięty!
H a n n o w e r . W  ś r o d ę  o  g o d z . 6  r a n o s t r a ­

c o n y z o s ta ł m o r d e r c a H a a r m a n . P r z e d  s t r a ­

c e n ie m , k tó re g o d o k o n a n o  z a p o m o c ą  g i lo ty n y ,  

H a a r m a n  w y r a z i ł ż a l z a  s w e  z b r o d n ie .

Zamach na króla Borysa.
S o f ja . W  ś r o d ę  r a n o w y k o n a n y  z o s ta ł z a ­

m a c h  n a k r ó la B o r y s a . G d y m ia n o w ic ie  k r ó l  

j e c h a ł s a m o c h o d e m  n a  d r o d z e O k h a n ie  S o f ja  w  

to w a r z y s tw ie  m ło d e g o p r z y r o d n ik a  I l c e w a , p e ­

w n e g o  S t r z e lc a  i s z o f e r a , w  p e w n e j c h w il i n a  

s a m o c h ó d  n a p a d la  b a n d a , d a ją c  d o s a m o c h o d u  

s z e r e g  s t r z a łó w  I l c e w , o r a z  s t r z e le c  z o s ta l i ż a b i  

c i , a  s z o f e r z o s ta ł c ię ż k o r a n n y . K r ó l w y s z e d ł  

b e z  s z w a n k u . N ie  u le g a  w ą tp l iw o ś c i , ż e  n a p a d  

b y ł u r z ą d z o n y  p r z e z k o m u n is tó w  i c h ło p ó w  a  

g r a r ju s z y . Z d a je  s ię  j e d n a k , ż e  n a p a s tn ic y  n ie  

w ie d z ie l i , ż e  k r ó l z n a jd u je  s ię  r ó w n ie ż  w  s a m o ­

c h o d z ie . P o  z a m a c h u  w y s ła n o  n a ty c h m ia s t o d ­

d z ia ł w o js k a  w  p o ś c ig  z a  b a n d y ta m i .

Iiist Kolowrota.
S z a n o w n a  R e d a k c jo !

J e ś l i R e d a k c ja  c h c e  tw o r z y ć f ig le p r im a a ­

p r i l is o w e , to  c z y n ić  j e j w o ln o ,  l e c z  n ie  p o w in n a  

d r w ić  s o b ie  z  w s z y s tk ic h  ty c h  s z a n o w n y c h  c z y ­

t e ln ik ó w , k tó r z y  ł a tw o  n a l e p w c h o d z ą . N ie  

w o ln o  j e j p o s y ła ć  lu d z i n a d  j e z io r o  z f ig lu ją c e -  

m i m a r e n a m i  s y c y l i j s k ie m i i  t r u d z ić  e le k t r o w n ię  

f io le to w e m i i s k r a m i, g d y t a e le k t r o w n ia r a d y  

d a ć  s o b ie  n ie  m o ż e z w ie lk ą k l ik ą d łu ż n ik ó w ,  

k tó r z y  z u ż y te g o  p r ą d u  e le k tr y c z n e g o  z a p ła c ić  n ie  

c h c ą . C z y  s ię  to  g o d z iło  w y s y ła ć lu d z i d o  k o ­

l e jk i , a b y  n o w e  w a g o n y  o g lą d a li  ? —  J e ś l i s z a ­

n o w n e j R e d a k c j i s ta r e  w a g o n y s ię  n ie  p o d o b a ­

j ą , to  m o ż e  p ie s z o  c h o d z ić  d o  g łó w n e g o  d w o r c a ,  

b o  n a m  w ie lk im  lu d z io m  o  m a ło m ie j s k ic h  p o g lą ­

d a c h  o b e c n e  w a g o n y  n a jz u p e łn ie j w y s ta r c z a ją ,  

a  ż e  n a d c h o d z i l a to , t a k  c z y  o w a k  d r o g ę  t ę  o d ­

b y w a ć  b ę d z ie m y  n a  w ła s n y c h  s a m o c h o d a c h .

P ie r w s z y  m in ą ł , d z iś j e s t ju ż 1 7  ty  d z ie ń  

k w ie tn ia , a  s z a n o w n a  R e d a k c ja  z a m o ją  w s p ó ł­

p r a c ę r e d a k to r s k o - l i t e r a c k ą p ie n ię d z y m i n ie  

p r z y s ła ła . W ie lk a n o c m in ę l i , a j a  c h e ę  t a k ż e  

z o s ta ć w ła ś c ic ie le m  i  p r a g n ę  n a b y ć  d o m in iu m  K le  

k o tk i i  ło w ić  r y b y  w  r o w ie  d la  z a b ic ia  c z a s u ,  b o  

in n y c h  z w ie r z ą te k  ju ż  d o s y ć  s ię n a z a b i ja łe m , a  

p r z e d e w s z y s tk ie m  w  c z a s ie  w o jn y , a  z w ła s z c z a  

Przyczyna katastrofy przy Rynku Staro­
miejskim dotąd jeszcze niestwierdzona.

W  ś r o d ę <  p o  u s u n ię c iu z g l is z c z y  i g r u z ó w  

z  d o m ó w  n a w ie d z o n y c h  k a ta s t ro f ą , p r z y s tą p io ­

n o  d o  s z c z e g ó ło w e g o  ś le d z tw a , k tó r e p r o w a d z i ł  

n a c z e ln ik  u r z ę d u  ś le d c z e g o  p . n a d k o m is a r z  G a y -  

d a , n a d k o m is a r z  P a r z y b o k  i k i lk u in n y c h  u -  

r z ę d n ik ó w  p o l ic j i ś le d c z e j a  n a w e t i  p o l i ty c z n e j .

W z ię to  w s z y s tk ie  m o ż liw o ś c i w y b u c h u j e ­

d n a k ż e  ś le d z tw o  p r z y  u d z ia le p r o k u r a to r a p r o ­

w a d z o n e  n ie  d a ło ż ą d n y c h w y n ik ó w  p o z y ty w ­

n y c h . W  c z w a r te k  w p o łu d n ie p r z y b y ła  n a  

m ie js c e w y b u c h u k o m is ja e k s p e r tó w  w s k ła d  

k tó r e j w e s z ło  t a k ż e k i lk u f a c h o w c ó w w o js k o ­

w y c h .

S z k o d y  p o w s ta łe  w s k u te k p o ż a r u  s ą z n a  

c z n ie j s z e  j a k  p o c z ą tk o w o  p r z y p u s z c z a n o . S z c z e ­

g ó ln ie  w ie lk ie  s z k o d y w y r z ą d z iła  w o d a m . in .  

t a k ż e  w  s k ła d z ie  f i r m y  L a is e r . S k ła d  t e n  w r a z  

z  d o m e m  b y łb y s ię s p a l i ł d o s z c z ę tn ie g d y b y  

s t r a ż  p o ż a r n a  n ie  p r z y b y ła  n a  m ie js c e  w y b u c h u  

n a ty c h m ia s t a  w ię c  p o  u p ły w ie z a le d w ie 6  m i ­

n u t . S t r a ty  w y n ik łe  w s k u te k w y b u c h u k tó r y  

w y t łu k ł m n o s tw o w ie lk ic h  i m n ie j s z y c h  s z y b ,  

w y n o s z ą  k i lk a d z ie s ią t ty s ię c y  z ło ty c h . D o l ic z y ­

w s z y  d o  t e g o  s t r a ty  w  d o m a c h , u m e b lo w a n ia  h  

m a te r ja ła e h  w łó k ie n n ic z y c h  o s ią g n ie s ię s u m y  

w p r o s t o lb r z y m ie ,

Żądamy śledztwa i wszechstronnego 
wyjaśnienia.

Z a n ie p o k o je n ie , k tó r e w y p a d e k to r u ń s k i  

w y w o ła ł , o r a z  p lo tk i , k tó r e  n a  t l e  t e m  r o z e s z ły  

s ię  p o  P o m o r z u , w y m a g a ją s u r o w e g o  ś le d z tw a  

i b e z w z g lę d n e g o  w y ja ś n ie n ia  ju ż  d la  t e g o  s a m e  

g o , b y  p o d c ią ć  r o z s z e r z a n ie  s ię  p lo te k .

N ie  w ą tp im y , ź e  w ła d z e  n a s z e  s p e łń  ą  s p r a ­

w n ie  i  s z y b k o  s w ó j  o b o w ią z e k  i  ś c is ły  w y n ik  ś le d z ­

tw a  p o d a d z ą  d o  p u b l ic z n e j w ia d o m o ś c i .

o d  t e g o  c z a s u , o d  k tó r e g o  z a p ie n ią d z m i r e d a *  

k c y jn e m i w y c z e k u ję . L e c z  to  o c z e k iw a n ie  m n ie  

s ię  w n e t s p r z y k r z y  i p o  k r ó tk im  n a m y ś le  p o ś lę  

R e d a k c j i p a n a  J ó z e f o w ic z a , c o b y  r a z R e d a k c ja  

s ię  d o w ie d z ia ła  c o  to  z n a c z y w y w ie s z a ć  n a p is y  

„ Ż e b r a k o m  w s tę p  w z b r o n io n y "

C z y  p a n  R e d a k to r z n a t e g o r e s ta u r a to r a ,  

k tó r y  o k r u te c z n ie w s z e lk ic h  p r z y b y s z ó w  n ie  lu ­

b i i z a m ie r z a  w y w ie s ić  n a  d r z w ia c h  t a b l ic ę  „ P r z y ­

b y s z o m  w s tę p  w z b r o n io n y * ,  p o n ie w a ż  p r a w o  n a ­

p ic ia  p o s ia d a ć  m o ż e  ty lk o  r o d o w i ty  m ie s z k a n ie c  1  

C o  d o  m n ie , to  j a  d a ję  z u p e łn ą  s łu s z n o ś ć p a r a -  

f j a ln y m  z a p a tr y w a n io m , b o  c ó ż m i p o p r z y b y ­

s z a c h , k tó r z y  m i z je d z ą  i w y  p i  j ą w s z y s tk o  to ,  

c z e g o  z  w in y  m e j m a tk i , ż e tu ta j s ię  n ie  r o d z i ­

ł e m  i z  w in y  R e d a k c j i , ź e  n ie  p ła c i ,  n a ły k a ć  s ię  

n ie  m o g ę . Z  ty m i p r z y b y s z a m i j e s t j e s z c z e  j e  

d n a  w ie lk a  b ie d a , b o  n a p r z y k ła d  t a k i r o d o w ity  

w ła ś c ic ie l k a m ie n ic y  c h e ia łb y  s ię w y z b y ć p r z y -  

b lą k a n e g o  lo k a to r a , a b y  m ó g ł s a m  w  c a ły m  b u ­

d y n k u  s ię r o z p o s tr z e ć , a tu o w e g o p r z y b y s z a  

a n i r u s z y ć  b e z  b ic ia , w y z w is k  i in n y c h  s z y k a n ,  

k tó r e  to  s z y k a n y  s ą  tu ta j j e d y n e , a n ig d z ie  n ie  

z n a n e .

S z a n o w n a  R e d a k c ja  p o w in n a  w  d z ia le  o g ło ­

s z e n io w y m  z a p e łn ić  j e d e n  1 m  o g ło s z e n ia m i m a -  

t r y m o n ia łn e m i. D z iw ię s ię , ż e  d o ty c h c z a s t e g o  

n ie  u c z y n iła , b o  h a n d e l m ó g łb y k w i tn ą ć  j a k  ż a ­

d e n in n y , b o i l e p a n ie n e k , p a n ie n , w d ó w e k  i  

w d ó w , k a w a le r ó w  i w d o w c ó w  l a ta ć  b y  z a c z ę ło  

d o  R e d a k c ji  z  o g ło s z e n ia m i! G d y  R e d a k c ja  w y ­

p ła c i  m i m o je  h o n o r a r ju m , to  j a  p ie r w s z y  p o le ­

c ę  d o  n ie j z  t a k ie r a  o to  o g ło s z e n ie m  :

„ K a w a le r , l a t 3 0 p r z y s to jn y  i in te l ig e n tn y ,  

c ie m n y b r u n e t , s k r o m n y  i s p o k o jn y , n ig d z ie  

in w a l id a , z z a w o d u k o ło w r o t , z d łu g o le tn ią  

r u ty n ą , m a ją c y c h ę ć i o c h o tę , p r a g n ie s ię

ożenić.;
P a n n y  lu b  w d o w y  ( w ie k  i m a ją te k  o b o ję tn y )  

b lo n d y n k i lu b  b r u n e tk i , k tó r y m  z a le ż y n a  

s z c z ę ś l iw e m  k o ło w r o to w a n iu  a ż  d o  g r o b o w e j  

d e s k i , z e c h c ą s ię z g ło s ić  p o d  „ K o ło w r o t*  d o  

„ G ło s u W ą b r z e s k ie g o " W a r u n e k : „ w o ln y  

w ik t i o p ie r u n e k .*

C z y  S z a n . R e d a k c ja  m y ś li , ź e  t a k ie  o g ło s z ę  

n ie n ie z r o b i ło b y w ie lk ie j f u r o r y ? N a jp ie r w  

„ G lo s W ą b r z e s k i*  u z y s k a r o z g ło s ś w ia to w y , a  

p o te m  j a k d o jd ę d o u p r a g n io n e g o  'c e lu , k tó r y  

d la  m n ie  j e s t : m a łż e ń s tw o ! A c h , j a k  to  r o z k o ­

s z n ie b y ć o jc e m  p ię c iu  c ó r e k  i z o s ta ć  t e ś c ie m  

p ię c iu z ię c ió w  i t a k d a le j ! C z y  R e d a k c ja  w i ­

d z ia ła  k ie d y k o lw ie k  a n io ła ,  a  d o  t e g o  a n io ła  ś p ie ­

w a ją c e g o ? M a m  tu  n a m y ś l i a n io ła  d o m o w e g o , 

m a łż e ń s k ie g o , z a  k tó r y m  t a k  g o r ą c o  p r a g n ę , b y  

p o s ły s z e ć  ś p ie w u  j e g o  r a n o ,  w ie c z o r e m  i p ó ź n ie j .  

M o ż e  z g ło s z ą  s ię  t a k ie  a n io ły  d o  w y b o r u  ?

C ie s z y  m n ie b a r d z o , ż e  R e d a k c ja  p is a n in y  

M a te u s z a  n ie  o g ła s z a , k tó r y  ty le  k r w i o b y w a te ­

lo m  i p r z y b y s z o m  n a p s u l . W id a ć , ż e  R e d a k c ja  

b ie g a z p o s tę p e m  c z a s u i n ie  c h o d z i ś la *  

d e m  S e jm u . B o g d y s ię  z b y tn io  k a la fu je , to  

w te d y  m o ż n a d o s ta ć n a b ite o k o , a  to  m a  b y ć  

p o d o b n o  b a r d z o  n ie m i łe m  w y d a rz e n ie m , j a k  i  to ,  

g d y  s ię  z a m ia s t r ę k i , k o p y to  n a p o w i ta n ie  p o *  

d a je , lu b g d y  s ię b ić  c h c e t a m , g d z ie  c ie m n o .  

N ie  r a z  t r a f ia  k o s a  n a  k a m ie ń , a ż  b r z ę c z y .

K o ło w r o t.

Wiadomości potoczne.
W ą b rz e ź n o , d n ia  1 7  k w ie tn ia  1 9 2 5  r .

Kalendarzyk p ią te k  1 7  k w ie tn ia  A n ic e ta  p . m .  

s o b o ta  1 8  k w ie tn ia  A p o lo n iu s z a  m .

n ie d z ie la  1 9  k w ie tn ia  J e r z e g o  b  

p o n ie d z ia łe k 2 0 k w ie tn ia T e o d o r a w .

W ła d y m ir

— Roczne walne zebranie O c h o tn ic z e j S t r a ­

ż y  P o ż a r n e j w  W ą b rz e ź n ie , o d b y ło  s ię  w c z o r a j  w  

c z w a r te k  p r z y  u d z ia le  3 0 - tu c z ło n k ó w . O p r ó c z  

w y b o r u  n o w e g o  z a r z ą d u  i s p r a w o z d a n ia  r o c z n e ­

g o , o d b y ło s ię u r o c z y s te w r ę c z e n ie o d z n a k  

z a s łu ż o n y m  s t r a ż a k o m  p r z e z p . b u r m is tr z a  

S c h w a r z a .

D o k ła d n y  p r z e b ie g  z e b r a n ia  p o d a m y  w  p r z y ­

s z ły m  n u m e r z e .
— Wttlne aebranie kola powiatowego S to w . N a ­

r ó d . C h r z e ś . N a u c z . S z k ó ł F o w s z . w  P o ls c e o d b y to s ię  

d n ia 4 k w ie tn ia b . r . w  W ą b r z e ź n ie , w  h o te lu  p o d  „ B ia ­

ły m  O r łe m " .

N a  w s t p ie o d c z y ta ł k s . p r o b o s z c z  Ł o w ic k i z  N ie d ź ­

w ie d z ia  b a r d z o  p o u c z a ją c ?  r e f e r a t  n a  t e m a t  • ‘ K o ś c ió ł i  S z k o ­

l ą * . P o  w y c z e rp a n iu d y s k u s j i  n a d  w y m ie n io n y m  o d c z y te m ,  

p r z e p r o w a d z o n o  w y b ó r n o w e g o z a r z ą d u  k o ła  p o w ia to w e g o ,  

m o c ą  k tó r e g o  z o s t s l i m ia n o w a n i ; p . N a łę c z  z W ą b r .e ź n a —  

p r e z e s e m , p . G r o c h o w s k i z K o w a le w a  —  w ic e p r e z e s e m , p .  

B a c h m a n ó w n a z  W ą b r z e ź n a —  s e k re ta rk ą , p . K o w n a c k i  z  

K o w a le w a  —  w ic e s e k r e ts r z e m , p . G o d k o w ic z o w a  z  W ą b r z e ­

ź n a —  s k a rb n ic z k ą , p . Z a le w s k a  2 W ą b r z e ź n a  —  r e f e r e n tk ą  

p r a s y : j a k o  ł a w n ic y  z o s ta l i w y b r a n i : z W ą b r z e ź n a  —  p . in ­

s p e k to r s z k o ln y R e is k e , z  G o lu b ia p . O s iń s k i .

N a  k e ń c u o m a w ia n o s p r a w y , d o ty c z ą c e  z ja z d u  n a u -  

c z y c  e l i w  K a to w ic a c h .

— Sprostowanie. P a n  d z ie d z ic  T a c z a n o w s k i  

w ła ś c ic ie l m a ją tk u  Z a s k o c z  o f ia ro w a ł 1 0 0 ,  z ł . n ie  

n a o r g a n iz a c je  z w ią z k u H a r c e r s tw a P o ls k ie g o  

j a k  p o d a n o  w  p r z e d o s ta tn im  G lo s ie  W ą b r z e s k im  

l e c z n a p o t r z e b y  1 - s z e j d - n y h a r c e r s k ie j  

im ie n ia T a d e u s z a K o ś c iu s z k i c o  s ię  n in ie j s z e m  

p r o s tu je .
— Kronika sportowa. Z n a n y  n a m  z  u b  

r . „ S o k ó ł*  g r u d z ią d z k i ( w y n ik 2 :6 ) , p r z y b y w a  w  

p r z y s z łą  n ie d z ie lę  d o  n a s z e g o  g r o d u  c e le m  r o z e ­

g r a n ia  m e c z u  z  tu t . „ P o m o r z a n k ą * . N a le ż y  p r z y ­

p u s z c z a ć , i ż  „ P o m o r z a n k a „  p o  k lę s c e  z „ G K S “ e m  

b ę d z ie  s ię  s ta r a ła  z r e h a b i l i to w a ć  i o k a ż e  s ię  t ą ,  

k tó r ą  b y ła . G r a  z a p o w ia d a  s ię  c ie k a w ie  i ś c ią ­

g n ie  p r a w d o p o d o b n ie  c a ły  ś w ia t s p o r to w y  W ą b ­

r z e ź n a .
— Nie dusić srebra! M a m y  m o n e tę  s r e ­

b r n ą , o  k tó r e j p o m n a ż a n iu  w c ią ż  d o n o s z ą  k o m u ­

n ik a ty  s k a r b o w e , a  j e d n a k  z a p y ta ć  n a le ż y , g d z ie  

s ię  w ła ś c iw ie  t e  s r e b r n e z ło tó w k i p o d z ie w a ją ?  

B a n k  P o ls k i w y p u ś c i ł ju ż  w  o b ie g  k i lk a  m il jo -  

n ó w  m o n e t s r e b r n y c h  j e d n o z lo to w y c h  i d w u z ło -  

to w y c h , j e d n a k  n a  o g ó l  w  k a s a c h , z w ła s z c z a  w  

h a n d lu , s p o ty k a  s ię  j e  n a d e r  r z a d k o . —  J e s t to  

n a s tę p s tw o , n ic z e m  n ie u z a s a d n io n e g o  i s z k o d l i ­

w e g o  z w y c z a ju  p r z e c h o w y w a n ia  s r e b r a , k tó r e g o  

z w ła s z c z a  t r z y m a  s ię  lu d n o ś ć  w ie js k a . R ó w n ie ż  

n a s z e p a n ie m a ją z w T y c z a j n a ty c h m ia s to w e g o  

c h o w a n ia  m o n e t s r e b r n y c h  p r z y  s k ła d a n iu  d r o ­

b n y c h  o s z c z ę d n o ś c i .

Z w y c z a j t e n  p o w in ie n b y ć  z a n ie c h a n y . U -  

m ie s z c z a n ie  b o w ie m  d o m o w y c h o s z c z ę d n o ś c i w  

s r e b r z e  w  r ó ż n y c h  s k r y tk a c h , p r z e d e w s z y s tk ie m  

n ie  p r z y n o s i p r o c e n tu , a n a s tę p n ie  p r z y c z y n ia  

s ię  d o  z a n ik u  s r e b ra  n a  r y n k u  p ie n ię ż n y m .

G r o m a d z e n ie  s r e b r a  w 7 e s z ło  w p r o s t w  m a n -  

j ę  u  n ie k tó r y c h  o s ó b , a d a tu je  s ię  o n o z o s ta ­

tn ic h  l a t c z a s ó w  w ie lk ie j w o jn y , k ie d y  to  m o ­

n e ta  „ b r z ę c z ą c a *  u c h o d z i ła  z a  c o ś s o l id n ie js z e g o  

i p e w n ie j s z e g o  o d  t r a c ą c y c h  n a w a r to ś c i b a n ­

k n o tó w .

T r z e b a  s o b ie  ju ż  r a z  z d a ć  s p r a w ę  z  t e g o , ż e  

c z a s y  t e  m in ę ły , ż e  w r a c a m y  ju ż  d o  ż y c ia n o r ­

m a ln e g o  i p ie n ią d z  —  t a k  p a p ie r o w y  j a k  m e ta ­

lo w y  —  m u s i s p e łn ia ć  s w o je  z a d a n ie  —  t j . b y ć  

w  o b ie g u . Z w ła s z c z a  o d n o s i s ię to  d o  m o n e t  

s r e b r n y c h , k tó re  m a ją  c h a r a k te r z d a w k o w y , —  

a  w ię c  s ą  w  p ie r w s z y m  r z ę d z ie ś r o d k ie m  o b ie ­

g o w y m . B e z m y ś ln e  „ d u s z e n ie *  i c h  w  k a b z a c h ,  

s k a r b o n k a c h  i p o ń c z o c h a c h n e g u je  c e l w y d a n ia  

ty c h  m o n e t i z a m ia s t w z b o g a c ić p o s ia d a c z y  —  

p o w o d u je  ty lk o  n ie p o tr z e b n y  b r a k  m o n e ty  o b ie ­

g o w e j . —  J e ż e l i m a m y  n a z b y t g o tó w k ę  l e ż ą c ą ,  

o d d a jm y  n a ty c h m ia s t  d o  b a n k ó w  c e le m  o p r o c e n ­

to w a n ia .

— Ulga taryfowa. M in is te r s tw o  K o le i u -  

d z ie l i ło  d la u c z e s tn ik ó w  z ja z d u  h a r c e r s tw a  w e  

L w o w ie , u lg  w  o p ła c ie  b i le tu . M ia n o w ic ie  w s z y ­

s c y  u c z e s tn ic y  z ja z d u  o t r z y m a ją  b e z p ła tn y  p r z e ­

j a z d z e L w o w a d o  s w e g o  m ie js c a p o b y tu z a  

l e g i ty m a c ją , w y s ta w io n ą  p r ^ e z w ła d z e z ja z d u .  

D o  z n iż k i t e j u p r a w n ie n i b ę d ą ty lk o  c i , k tó r z y  

n ie  k o r z y s ta ją  z  in n y c h  z n iż e k .

—Płużnica. C z y n  g o d n y  n a ś la d o w a n ia . W 

s o b o tę , d n ia  2 8 . 3 . 2 5 o d b y ło  s ię  w a ln e  z e b r a n ie  

c z ło n k ó w  tu te j s z e j m le c z a r n i s p ó łd z ie lc z e j .

J u ż  o d  3  l a t  p r o w a d z il iś m y  w a lk ę p r z e c iw k o  

N ie m c o m ,  k tó r z y  n ie  c h c ie l i n a s  p r z y b y s z ó w  j a k o



cz ło n k ó w p rzy jąć . P an P ., k tó ry b y ł jed y ­
n y m P o lak iem w zarząd zie sta ra ł się u siln ie ,  
ab y w szy stk ich  N iem có w  z cz ło n k o stw a u su nąć ,  
i zesz łeg o ro k u u su n ię to ich o k o ło 2 0 . N iem cy  
się n a to g o d z ili, b o b y li teg o zd an ia, że im  
m n ie j b ęd z ie cz ło n k ó w , te rn w ięk sze b ęd ą zy sk i, 
a p rzy k o ń cu  1 9 2 4 r. m ieli ju ż  ty lk o 1 3 g ło só w  
w ięce j o d P o lak ó w , k tó rzy  sta ra li się u siln ie , b y  
ich  p rzy jąć n a cz łon k ó w ’ n a co N iem cy  zap ro te - 
sto w alj i ro zp o czę ła się w alk a . Jed en z N iem ­
có w  w y raził  się :,, M leczarn ia  je s t n asza, k u p ion a  
za n asze  p ien iąd ze , w ięc  n r w y rzu c im y P o lak ó w  
a p . P . m u si się tak że w y n o sić . N a p o d staw ie  
św iadk ó w p o ste ru n k o w y , sp isa ł z n ieg o p ro to ­
k ó ł  sta ło  się  to  n a  5  g o d z in  p rzed  zeb ran iem . P raca  
b y ła g o rączk o w a k ilku  P o lak ó w  z n asze j w io sk i  
p o stara ło się o p rzeszk o d zen is, p aru N iem co m  
w  p rzy b y c iu n a zeb ran ie , a P o lak o m , k tó rzy  n ie  
m o g li p rzy b y ć d a li so łty si p e łn o m o cn ic tw o d o  
g lo so w an ia - K u  n aszem u zd z iw ien iu zo b aczy li­
śm y , że n a zeb ran ie p rzy jech ał d o k to r N iem iec  
z G ru d ziąd za , ab y p o m ó gł sw o im p raw  b ro n ić . 
Ju ż z teg o p o w o du zaczę ło się zeb ran ie d o ść  
b u rz liw ie tak , p rzew o dn iczący (N iem iec) g ro z ił, 
że g o  zam k n ie , a  w id ząc  n aszą p rzew ag ę  zd ecy d o ­
w ali się p o zo stać p rzy sta rym  zarząd z ie , trzy  
razy n am  to  p ro p o n u jąc , n a  co  się n ie zg o d z ili­

śm y .
P o lacy  p o stąw ili n a te rn , b y o d b y ły się  

ta jn e w y b o ry n a k artk i. N iem cy d a li g ło sy n a  
stary zarząd , t. j. n a B . P . i K r., a m y n a P . 
^k tó reg o i N iem cy  d a li.) K . i  P r. T rzech P o la ­
k ó w  g ło su  n a K . n ie id a li ty lk o n a n iek an d y d a-  
tu jącą o so b ę p . G . W y n ik b y ł n astępu jący : 
P an P . o trzy m ał 6 6 g ło só w  P r. 3 3 , K . 3 1 , B . 
•(N .) 3 1 , K r. (N .) 2 9 . G d y b y się P o lacy trzy m ali 
razem  b y łb y  zarząd zu p e łn ie p o lsk i. T eraz  
m u sia ło n astąp ić śc iś le jsze g lo so w an ie p o m ięd zy  
K . B . i K r. T u w idz ie li P o lacy , że g ro m ad a  
zw y cięży d a li w szy scy g ło sy n a K . N iem cy d a ­
li 2 n a K r., a 3 1 n a B .

P o g ło so w an iu o k aza ło się , że zarząd je s t 
p o lsk i i to : P . p rzew o dn iczący P r. i K . N a ­
d zó r zo stał p rzez ak lam ację w y b ran y i to p rze ­
w o dn iczący m je st tu te jszy K . 3 P o lak ó w  i 3  
N iem có w .

N iech to b ęd z ie n au k ą d la  d ru g ich  P o lak ó  w , 
żeb y żad en g ło s p rzy w y b o rach n ie zo sta ł 
zm arn o w an y , p o n iew aż jed en g ło s d ecy d u je .

M am y n ad z ieję , że zarząd , k tó ry te raz je st 
w  p o lsk ich ręk ach , b ęd z ie su m ien n ie sp e łn iał 
sw o je o b o w iązk i, g d y ż m am y  d o n ich p e łn e za ­
u fan ie . D ałb y to B ó g , żeb y w szy stk ie  
sp ó łd z ie lcze m leczarn ie tak p o stąp iły , b y zarząd  
b y ł w  ty ch ręk ach , k tó rych z i e m  ia n are ­
szc ie je s t.

— P łu żn ica . (N ieszczęśliw e ręk aw iczk i.)  
Jak to n ie raz p rzy k rad z ieżach się  zd arza ,  że  z ło ­
d z ie j, zo staw i co ś sw eg o , tak i tu p o zo staw ił 
ręk aw icę, a p o licja jak ją ty lk o d o sta ła w  sw o  
je ręce , to ju ż b ez m iło sie rd zia id z ie n ap rzó d ,  
co trzeb a n aszy m  p o lic jan to m  o d d ać , jak to  p o ­
w szech n ie m ó w ią » iż się c i p an o w ie sied em  
la t szu k a li, a le te raz się d o b ra li," b o  d aw n ie j to  
b y ło w iele p y ch y , p lo tek , p rzy p isy w an ie so b ie  
w ie lk ich zd o ln o śc i, a d ru g i to n ic n ie u m ie , a  
te raz to n ic n ie sły ch ać, że tu p o licja  co ś czu je, 
aż d o p ie ro ca ła p raw d a w y p ły n ie n a w ierzch ,  
tak w szy stk o ro b ią zg o d n ie . D ałb y P an B ó g  
żeb y i n ad a l tak p o zo sta ło , to b y n aszą o k o licę  
d o b rze o czyśc ili  ze z łeg o ro b ac tw a , b y śm y so b ie  
m aterja ln ie sp o k ojn ie ży li, a tak że i m o ra ln ie .

Jak a w ięc b y ła n o w a zd o b y cz? M am y u  
n as tak jak i w szęd z ie  am ato ró w  cu d ze j w łasn o ­
śc i, a w  ty m  w y p ad k u tak ieg o i tak ich , k tó rzy  
o b ce ry b k i lu b ią . N asi  p an o w ie  d z ie rżaw cy jez io r  
z B arto szew ic zd a li n adzó r n ad zastaw io n y m i 
żak am i p . R . a  za to m iał so b ie z p aru żakó w  
w y b rać ry b y . N ied łu g o się jed n ak te rn  c ieszy ł,  
b o ry b y w y b ra ł i to z w szy stk ich żakó w  k to ś  
in n y , a za to zo staw ił sw o ją ręk aw icę . 
R ęk aw icę o d d an o d z ie ln e j n aszej p o lic ji, k tó ra  
w  c iąg u p aru g o d z in w y k ry ła ca łą sp raw ę i 
u teg o sam eg o co zab rał ry b y zn a lez io n e w ię- 
c io rk i d o łap an ia ry b , a le teg o p o d o b n o n ie ro ­
b iła sam a g ło w a  d o m u , a le  jeg o  sy n k o w ie , o  o zem  
o n p o d o b n o zu p e łn ie n ie w ied z ia ł. M ó j B o że  
k o ch an y , to ć ch y b a k ażd e ro d z ice m u szą w ie ­
d z ieć o d d z iec i, jeże li te są d o b rze w y ch o w an e, 
sk ąd co p rzy n io są d o  d o m u , a je szcze co w ięcej, 
że są  to d z iec i d o ść p o w ażn e j fig u ry , k tó ry ch  
o jc iec jeźd z i i d o sta je za k ażd y k ilo m etr zap ła ­
co n e , a p o szk o d o w an y m u si la tać co d z ień p o  
k ilk a k ilo m etró w  i d rze b u ty .

T ak to ch y b a m o że się d z iać ty lk o w  P łu ­
żn icy , zd a je się , że ty lk o tu zn a jd u ją się tak ie  
jed no stk i, k tó re p o d d ru g im i d o łk i k o p ią , a le  
n a  szczęśc ie  sam i  w  n ie  w p ad a  ją , ’a le  o  tem  to  p ó źn ie j, 
m o że d o stan iem y o d p o w ied z z d ru g ie j stro n y  to  
o b szern ie j o d p o w iem y , a ty m czasem w o łam y :  
szczęść B o że n aszej d z ie ln e j p o lic ji w  p racy .HGFEDCBA

—  K ow alew o . W  k o resp o n d en c ji n aszej z  
K o w alew a w  n r.4 1 n aszeg o p ism a m y ln ie n as  
P o in fo rm o w ał n asz k o resp o n d en t „P raw dzie ." 
Jak n am  d o n o si tam te jszy p . b u rm istrz , K u h -  
le r, n ie ch o d z i o zeb ran ie rad y m iejsk ie j, 

a le o zeb ran ia m ag istrack ie , n a  k tó re  z jaw ia się  
zw y k le ty lk o jed en cz ło n ek ju ż o d 8 ty g o d n i.

—  R zu cn o , p o  w . p u ck i. (K o n ie rasy  ta ­
ta rsk ie j.) K o n ie rasy ta ta rsk ie j zn a jd u ją się  
p o d o b n o u n iek tó ry ch g o sp o d arzy  w tu tejszej  
w iosce i p o b lisk ie j o k o licy . R asa ta zap ro w a ­
d zo n a zo stała k ied y ś n a ^w y b rzeżu p rzez k ró la  
p o lsk ieg o Jan a III S o b iesk ieg o . K o n ie teg o  p o ­
ch o d zen ia m ają czarn ą b arw ę sk ó ry i o d zn acza­
ją się n ad zw y czajn ą w y trw ało ścią .

—  D zia łd ow o . O sta tn ie p o sied zen ie n aszej  
R ad y m . d a ło d o w ó d b ezcze ln eg o zach o w an ia  
s ię N iem có w rad n y ch  d o p ań stw o w o śc i p o lsk ie j, 
jak ró w n ież o zan ik u p o czu c ia p o lsk ieg o  n iek tó ­
ry ch rad n y ch  P o lak ó w .

N a o w em  p o sied zen iu rad n y K ren g e lew sk i 
w n ió sł o u ch w alen ie w  zw iązk u sto jące j z w ie ­
cem  p ro testu jący m  n astęp u jące j rezo lu c ji, k tó rą  
o d czy ta ł, a k tó re j treść p o d a ję :

„R ad a m iasta D ziałd o w a, zeb ran a n a d z i- 
sie jszem  p o sied zen iu  p ro testu je w o b liczu  B o g a , 
N aro d u i ca łeg o św ia ta p rzeciw zab o rczy m  
zam iaro m  N iem iec , zd ąża jący ch d o p o zb aw ien ia  
n as w o ln o śc i n aro d ow ej i u szczu p len ia g ran ic  
n aszej o jczy zny , N ajjaśn ie jsze j R zeczy p o sp o lite j 
P o lsk ie j.

Ś lu b u jem y , że d o n o w eg o ro zb io ru P o lsk i 
n ie d o p u śc im y , że d o o sta tn ie j k ro p li k rw i b ro ­
n ić b ęd z iem y z iem i n aszy ch o jcó w i n ie zm n ie j­
szo n ą p rzek aźem y n astęp n y m  p o k o len io m .

Z g o tow o śc ią p o d a jem y d ło ń b ra tn ią p o d a ­
n ą n am p rzez K aszu b ó w , Ś lązak ó w  i z n im i 
trw ać b ęd z iem y n iew zru szen ie n a straży zacho ­
d n ich g ran ic R zeczy p o sp o lite j P o lsk ie j.

T ak n am d o p o m ó ż B ó g !
R ad n y  K ren g e lew sk i p ro sił p rzew o d n iczą ­

ceg o  o p o d an ie p o w y ższe j rezo lu c ji p o d  g lo so w a ­
n ie . P o d czas g ło so w an ia p rzed staw iła się b ez  
cze ln o ść n iem ieck a . O  d z iw o  I N ik t w  to w ie ­
rzy ć n ie ch c ia ł, żeb y c i, k tó rzy n a jw ięce j m ają  
p o p arc ia o d P o lak ó w , za rezo lu cją n ie g ło so w a ­
li. P rzec iw  rezo lu cji b y li rad n i : D o ro w sk i 
p rzed sięb io rca ro b ó t p ań stw o w y ch i m ag istra ­
ck ich , Z b ik o w sk i rzeźu ik , o d k tó reg o  P o lacy k u ­
p u ją k ie łb asy , K o szo w icz p iek arz , O sk an d y g o ­
sp o darz . Z  M ag istra tu n ie p o w stał p . B an asz  
w łaśc ic ie l w ie lk ie j sto la rn i w  D zia łd o w ie .

N a tak ą śm ia ło ść n ie o d w aży łb y się b o d a j  
żad en P o lak w  N iem czech . G d y N iem cy śp ie ­
w ali „H eil d ir im  S ieg erk rau z “ lu b „D eutsch ­
lan d , D eu tsch lan d  u b er a lles“ , to o n p ie rw szy z  
g ło w y sw o ją m acie jó w k ę zd jął. G d y b y b y ł P o ­
lak w  N iem czech n a tak ie rzeczy so b ie p o zw o ­
lił, a b y łby  k u p cem , z p ew n o śc ią żad en  N iem iec  
u n ieg o n ie k u p o w ałb y .

A  jak m y tę sp raw ę p o jm u jem y ?
O d p o w ied ź p rzy n astęp n y m  p u n k c ie o b rad .
R o zch o d z iło się o w y b ó r d w ó ch cz ło n k ó w  

d o M ag istra tu . R ad n y K ren g elew sk i p ro si o  
p au zę 1 0 m in ut ce lem u zg o d n ien ia p ro p o zy cy j.  
W n io sek ten zo stał o d rzu co n y . R o zch o d z iło  się  o  
w y b ó r P o lak a  w  m iejsce  u stępu jąceg o N iem ca  B a- 
n asza. R ad n y K ren g e lew sk i w y su w a p o n o w n y  
w y b ó r p . G rzeszczy k a P o lak a, zaś w m iejsce u -  
stęp u jąceg o B an asza w y su w a k an d y d a tu rę p o l­
sk ą k u p ca W y d ry ch o w sk ieg o z D zia łd o w a. N a ­
stąp ił zn ó w  n ie d o u w ierzen ia w y p ad ek ze stro ­
n y p o lsk ich rad n y ch . R ezu lta t g ło so w an ia b y ł 
n astęp u jący : N a 7 rad n y ch N iem có w  i 1 0 ra ­
d n y ch  P o lak ó w . P o lak F ry d ry ch o w sk i o trzy ­
m ał 3 g lo sy , B an asz N iem iec 1 2 g ło sów  i 3 czy ­
ste k artk i. N iem iec ten sam , k tó ry n ie p o w ­
sta ł za rezo lu c ją , zo sta ł p o p arty p rzez p ięć g ło ­
só w  p o lsk ich . N ic też d z iw n eg o , że N iem cy p o ­
zw ala ją  so b ie n a tak ie w y b ry k i i d rw ią so b ie  
p o  p ro stu z w szy stk ieg o co se rcu p o lsk iem u  m i 
łe i d ro g ie . C iek aw y  ty lk o je s tem czy W o je­
w ó d ztw o za tw ierd z i w y b ó r p . B an asza .

D alszy ch k o m entarzy b o d a j ju ż n ie p o trze  
b a . O b y w ate le m iasta D ziałd o w a! C zy d łu g o  
b ęd z ie is tn ia ł tak i stan rzeczy , że in te lig en t b ę­
d z ie p o k ry w ał sw o je zap o trzeb o w . u k u p ca , 
rtó ry  je s t u sp o sob io ny  w ro g o d o p ań stw o w o ści  
p o lsk ie j? O b u d źm y  się z le targ u , sn u n aro d o ­
w eg o ! P recz z zd ra jcam i n asze j O jczy zn y ! 
N iech a j w y rw ie się o k rzy k z  p ie rs i n aszych  p o l­
sk ich  : „P o lsk o ! za k tó re j w o ln o ść zg in ę ło ty lu  
m ęczen n ik ó w  n a szu b ien icach , a ty lu m ężn y ch  
n a p o lach b itew ; C ieb ie k o ch am , d la C ieb ie ży ć  
i u m ierać p rag n ę. R ad n y .

Czaple.
S zan o w n a R ed ak c jo G ło su W ąb rzesk ieg o , 
N ie n ap isa łem  w  n r. 3 5 w szy stk ieg o .
U  Z y g . K arsk ieg o , n ie je s t żad n a trw o g a , 
Z y je jed y n ie b ez B o g a  
D o p ók i g o d o b rze n ie zn a łem , 
W szy stko jem u p o w ierza łem . 
W szed ł n aw et d o R ad y g m in n e j, 
Jak o —  g b u r n iew in ny .
W szy stk ie sta tk i d o ro b o ty w iejsk ie  
P o siad a ł z ło d z ie jsk ie .
A ż tu P o lic ja P ań stw o w a w  P łu żn icy w y w ąch a ła  
I p . b ra ta d o sąd u p o d a ła .
R  d n ie je sta tk i sk o n fisk o w ała i zab rała  
S o łty so w i S zw jeco w i d o p rzech ow an ia o d d a ła , 
K u lty w ato r, k tó ry ch c ia ł w  n o cy  sk raść , n ie b y ł so łty sa w ła-  

[sn o śc ią  
L ecz , ty lk o p o d o p a trzn o śc ią . —
O d w o łu je Z y g . K arsk i w n r. 3 7 i u sp raw ied liw ia sw o ich  

[d ry n d arzy , 

Ż e w  n o cy 1 6 k w ietn ia n ie b y li o b ecn i n a k rad z ieży .

B ezcze ln e k łam stw o sc lty s d o k ład n ie p o zn a ł 
Jak n iże j p p . b ra tó w  o p isa ł.
1 ) Z y r- K arsk i z O ap el, w zro stu m ałeg o ,
2 ) F r. D ąb row sk i z W ield ząd za , w zro stu w y so k ieg o , 
3 ) C eg ie lsk i z N o w ejw si, w zro stu śred n iego .

N a to b ęd ie so łty sa p rzy sięg a , 
B icąc n a św iad ec tw o B o g a .
Z a p o p e łn io n e co m a k rad z ieże
P rzy jd z ie K arsk iem u d o ro k u p o sied z ieć w  d z iu rze
Z  o sad y an u l. zo stan ie u su n ię ty  
1 n a  w iek i p rzek lę ty .
T eraz n ad z ieje jeg o p rzep ad n a, b o w  d z iu rze  zg n ije , 
S zk o d a p esiro n k a n a jeg o szy ję . —

K o resp o n d en t.

O D  E K S P E D Y C JI.
D o u zu p e łn ien ia ro czn ik a p o trzeb n y n am  

je s t 4 1 n r. G ło su  W ąb rz . d n ia 4 k w ietn ia b r. 
K to za tem z S zan . C zy te ln ik ó w  g o p o siad a  
p ro sim y u p rze jm ie o d o sta rczen ie teg o ż.

R U C H  T O W A R Z Y S T W
—  W Ą B R Z E Ź N O . B acin oS Ć ! W szystk ich p p  

P rezesów  Z w iązk ów  Z aw odow ych , sp o łecznych i n a ­
rod ow ych  z ca łego p ow ia tu  u p rasza sic o  p rzyb ycie  
n a zeb ran ie od b yć się m ające d n ia 17 b m . o god z. 
8-ej w ieczorem  w  lok a lu p S t. K lim k a w  W ąb rze£>  
u le celem  w yb oru  trzech  d elega tów  d o  W ojew ód zk ie ­
go K om itetu  O b ron y gran ic P om orza .

T ym czasow y P ow ia tow y  K om itet.
—  W ąb rzeźn o B aczn o śc i P rzysz ła lek c ja T o w ^śp ie ­

w u « L u tn i» cd b ęd d e się w  p o n ied zia łek d n ia 2 0 k w ietn ia o  
g o d z . 8 w iecz. w  lo k a lu p . K lim k a o  liczn y u d z ia ł p ro si

Z arząd ,
— W ąb rzeźn o . Z w iązek In w alid ó w  W o j. R zeczy -  

p o sp P o lsk ie j K o ło W ąb rzeźn o zw o łu je g en era ln e zeb ran ie  
n a d z ień 1 9 b m . o g o d z . 1 |3 b . p o p o łu d n iu w  sa li p K aczy ń ­
sk ieg o H o te l „D w ó r W ąb rzesk i" z n astęp u jący m  p o rząd k iem  
o b rad : sp raw o zd an ie , w y b ó r n o w eg o zarząd u i w o ln e g ło sy .

O  ile n ie b ęd z ie d o sta teczn a ilo ść cz ło n k ó w  p o p b ł 
g o d z in n e j p rzerw ie zw o łu je się n o w e  zeb ran ie p o czem  b ez  
w » g lę lu n a ilo ść cd o n kó w  zarząd zo stan ie w y b ran y , W stęp  
za o d d an y m i leg ity m acjam i, k tó re o d eb rać n a leży w  so b o tę  
u sk arb n ik a . Z arzad

—  K ow alew o. Z eb ran ie m iesięczn e K ó < k a R o ln icze ­
g o d la o k o licy K o w alew a, o d b ęd z ie się w  n ied z ie lę , 1 9 k w ie ­
tn ia b r. o g o d z . 5 -te j p o p o łu d n iu w sa li S zk o ły R  In ieze j. 
O  liczn y u d z ia ł p ru si Z arząd

dielda warszaw alka
w  zło tych i grosiaoh .

W A R S Z A W A , 1 5 . lV .2 5 r.j

D o lar} '..... , 
F u n ty  an g . ....  
1 0 0 F rank , fran c . . 
1 0 0 F rank , b e lg . . 
1 0 9 F ran k , szw ajc . 
IC O L iró w  w ło sk . , 

1 0 0 K o ron czesk . . 
1 0 0 K o ron au str. ,

. 5 ,1 7 z ł;

. 2 4 ,8 0

. 2 6 .6 4
2 6 ,1 3

1 0 0 ,1 6  
. 2 1 ,3 4

1 5 ,4 0
7 3  0 0

»

Ilolowaoie tisilov Zbntaw' v hsiuijiii
I d a l*  15 . IV . »25  rok u .

C en y *■- zło tych lecn > F osn ań sa 1O O k g . 
w iK d un kscłi

1 . Ż y to
2 . P szen ica
3 . O sp a ży tn ia
4 . O w ies
5 . Jęc« m ień b io w .
6 . M ąk a ży tn ia  7 0 1 ;0
7 . M ak a p szen n a  6 5
8 . S ian o  lu źn e

9 . „ P ^s.
1 0 . Z iem n iak i fab r.
1 1  S ło m a ży tn ia  lu ź
1 2  „  „ p ro s
1 4 . Jęczm ień
1 5 . O sp a p szen n a

3 2 .0 0 —  3 3  5 0
3 8  5 0 —  4 1 .5 0

2 0 ,7 5 —
2 6 ,0 0 —  2 8 .0 0
2 8 .50 —  3 0  5 0
4 2  O '? —  4 4 0 0

5 7  5 ’3 —  6 0 5 0
4 .6 5 —  5 6 5
7 .1 0 -  8  1 0

—  4 .3 0
2 .0 0 - 2 .2 0
3  0 0 —  3 .2 0

P o zn ań sk i ta rg  n a b y d ło .
D n ia  1 5 . IV 1 9 2 5  r. sp ęd zo n o n a  ta rg o w isk o  R zeźn i M iejsk ie j 

w o łó w , — b u h a ji. — k ro w i ja łó w ek , 3 8 2 c ie  
lą t, 3 0 2 o w iec , 3 k ó z , — jag n ią t, 1 7 5 2 św iń , — p ro sią t 
4 8 1 b y d ła .

P łaco n o za 1 C 0 k g ży w ej w ag i;
Z a b y d ło ro g a te I k i. 

n  w . 
H I k l.
I k i. 

iJ k ). 
III k l.

r H .

c ie lę ta

św in ie

O w ec

P rzeb ieg ta rg u

LTI U
I k».

H N- 
HI kl. 

spokojny.

8 0 - r
6 8  7 0 „

4 8 -5 0 „  
9 0 -  „

7 6 , —  8 0 ,  
6 4 -  6 8 „  

1 1 4 -
1 0 8 -  1 1 0 „
9 6 -  1 0 0 „

6 6 -  „
5 8 —  „

D ru k iem  i n ak ład o m  „G ło su W ąb rzesk ieg o " w W v  
B rzeźn ie* — R ed akto r o d p o w ied z ia ln y B - S zczu k a  
w  W ąb rzeźn ie -

Z gu b iono  

dohąenty i papiery 
w o jsk ow e  w y staw io n e  p rzei  
P . K  U T oru ń ro czn ik  
1 8 9 8 . O laak aw y ew ro t p ro si 

S tefan K isie lew sk i 
p od  G oln b iem  

L isew o , p o w . w ąb r eźn o .

N a sezon  

w iosen n y i le tn i 

snMnie kostlw 
i ^lassese 

w y k o n uję szyb ko w ras  

sipisowanem 
p o n a jn iższy ch cen ach  

A. KATZ0WA

Przy* 
praniu

o siąg n iesz św ie tn e  

rezu lta ty u ży w ając  

n ic in n eg o jak

Persil
K to P ersil d o p ra ­

n ia u ży w a o szczę ­

d za w ęg ie l, czas  

9 i p ien iąd zel
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W środę, dnia 15 bm. o 
godz. 5 po p. zmarl opatrzony 
Sakramentami św. członek Tow. 
Ludowego ś. p.

Jan Paździerski
w 65»tym roku życia

O oddanie ostatniej przysługi 
zmarłemu uprasza członków jHGFEDCBA

Z a r z ą d  T a r ? . L u d o w e g o
Pogrzeb odbędle się w niedzielę | 

dnia 19 bm. o godz. 4-tej po poł.

H O T E L  W I K T O R J A |

W niedzielę, dnia 19 bm 

w ie lk i k o n c e r t  I  
przy akompanjamencie ulubionego | 

skrzypka Fr. Wister  a 
od godz. 8 wiecz.IHGFEDCBA

W IE C Z Ó R  O P E R E T K O W Y , i

Baczność Czytelnicy!
Ziemia w Polsce musi przejść w ręce 

pracującego na niej Ludu.

Tak naft ci zuj e na  jwyż. prawo $oąs yiucji 
B? to mogło jaknajprędzej nastąpić 
musi każdy, kto pragnie sonie nabyć 
ziemi 7. parcelacji — gromadzi oszczę­

dności, które należy przesyłać do

K a s y  S p d ld s ie le x e i  
P i& r c e h e y j n o - O s a d n ie ie j  

w  G r u d z ią d z u .

Jeśliby każdy czytelnik złożył HGFEDCBA100  z ł. 
zebraliśmy > J i m ę 7 .500 ,000 z ł. 
(siedem miljonow pięćset tysięcy złotych) 

2 tyefy pieniędzy JCasa udzielać b^zie 
poży zeft na kupijo ziemi i iiarcelacji 
Kasa przyjmuje każd ą su m ę ponad

10 z ło tych
O d w kładó w  o b liczam y p ro e . p o  

12 o d n ta ro czn ie .
Wpłacać można na każdej poczcie, za 
pomocą rotesłanych przekazów, na na­
sze konto n r 206 ,780  P K O . P o zn a li 

Przysyłka nic nie kosztuje.
Książeczki wkładowę przesyłamy na­

tychmiast po wyrażę iu takiego życze­
nia! nadesłaniu nam dokładnego adresu.

Apelujemy do Czytelników, by gro­
madzili oszczędności i nadsyłali takowe 
do naszej Kasy.
Zarząd Kaiy Spółdzielczej Parcelacyjno - Osadniczej 
z odp. ogr. w  G r u d z ią d z a ( T a s z e w o )  

(—) Romuald Wasilewski,
(-) Fr. Młynarski, (—) P. Pawelec.

Wieczorem dnia 10 bm. na drodze z 
DĘBIŃCA do WIEWIÓREK 

z n a le z io n o

R O W E R  
u ż y w a n y , z e p s u t y  b e z  w id o c z n e j  m a r k i  

f a b r y c z n e ! i n u m e r u  k o n t r o ln e g o .
Rower można odebrać za zwrotem  
kosztów w przeciągu dwóch tygo 
dni, tj. do dnia 1. V. 25. w przeciwnym 
razie rower przechodzi na własność 

znalazcy

Wójtostwo KrólNowawieś 
M G O W O .

W następną środę i czwartek nadzwy­
czaj wielki szlagier

„Niebezpieczny Strzał"
dramat cyrkowy w 8 aktach.

m ksta W ąbrzeźna .

Obwieszczenie.
W  ś r e d ę , d n ia 22 k w ie t n ia  1 9 2 5  

w y d z ie r t a w ia m y  p a r c e le  

grun tów m ie jsk ich
P ie rw szeństw o przyznaw ać  

będz ie ludnośc i ubog ie j. C zynsz  

dz ie rżąw ny w ynos i w  s tosunku rocz ­

ne j w artośc i 2 c t r . ż y t a  o d m o r g a

W ydz ie rżaw ien ie rozpoczynać  
s ;ę będz ie w w yże j w yznaczonym  

te rm in ie , począw szy od godz. 10-e j 
przed po ł. w R atuszu (odw ach ) w e j­

śc ie z podw órza.

N a leży tość za w ydz ierżaw ione  

parce le na leży u iśc ić przy podp isa ­

n iu kon trak tu dz ie rżaw nego, to jes t 
dn ia 22 bm .

P o łożen ie  i num er parce li, k tó rą  

s ię w ydz ie rżaw ia , oznaczone będą  
w kon trakc ie dz ie rżaw y.

W ą b r z e ź n , dn . 17 kw ie tn ia

( - )  S C H W A R Z , b u r m lr t r x .

W ie lk i

r .

s ię

25 .

lan trt m in i 
n a b ęd lo , to n ie , o raz tram n y  
odbędde s ;ę d n ia  2 3  k w ie t n ia  b . r . 
w R ad zyn ie ( P o m o r z e )  

O d kon i i byd ła n ie pob ie ra s ię  

żadnego posto jnego .

m ag is tra t m ias ta R ad zg na .

l

1 8  k w ie t u h  1 9 2 5  o  g o d s .  1 0  o n a d  p o i .  
l i e y t o w a u y  b ę d z ie  w  Z T E L E N I U  n a j -  
w ię e e j d a j ą c e m u  z a  z a p ła t ę g o t ó u r t ą  

k o ń  g n ia d y  
ja łoszka cza rnob ia ła  
x b ió r l i e y t a n tó n  o b o k  p . M a r e in  

k o ń s k ie g o

Jan iszew sk i  .ko m . sąd o w y ,P a łac S iio lL  O tah
hotel „Dwór Wąbrzeski".

właść.: Jan Kaczyński, tel. 1.

W  s o b o t ę  i n ie d z ie lę  

W r ó b e le k  
n a j le p n y  f i lm  p r o d u k c j i  

f r a n c u s k ie j  
w 6 ciu aktach

w łaS ć . B ron is ław  B łaszko w sk i 

W  n ied z ie lę , d n ia 19 b m . 

konce rt artys tyczny  
w yko n an y p rzez p p . C zes ła ­
w a  M ako w sk ieg o  i W ach n era  

poG^tek od godz. 4-ej 
Ceny nie podwyższone.

Ciepłe potrawy — Znakomite cia­
stka — Zakąski — Wyśmienite 

napoje — Dobra kawa.

W s z e lk ie  p r a c e  d e k a r s k ie
w y k o a u h  a t a r & t n t e i p o e e n a e b k o n k u r e n c y j n y c h .

Wszelkie gatunki

papy i smoły, oraz lepnik 
posiadam na składzie i polecam po najtańszych cenach 

A . Lam parsk i Wąbrzeźno 
a lk a  G n d d ą d s k a  8 .

S z . P . R o i  
n ik o m d o  
w ia d o m o ś c i 
i ż  o t r z y m a  
ło m  z a s t ę ­

p s t w o  o r y ­

g in a ln y c h  
s z w e c k ic h

Gentryjug
U F A Ł A F A Ł  

której posiadam stale 
na składzie, także i 
wszelkie części do 
tychże. Oprócz Al- 
fa-Lafal posiadamna 
składzie także i inne 

fabrykaty jak:
Krupa, Miele, Dia 
bolo, Valox, Wiking 

Roth i Briiner, 

które polecam na do 
godnych warunkach 
do nabycia i po naj 

niższych cenach.
C enn ik  n a  w szelk i m ó - 

to w ar w ysy łam b ezj 

p ła tn ie

Jan Kozłowski 
s k ła d  r o w e r ó w  i m a s z y n  

K o w a le w o  -  ( P o m .)

Toruńska 20.

Przyj mę 

U C Z N IA  
d o n a u k i s io d la r s t w a  

W. Kilarski 
Golub, Rynek 14.

D ziew czyna  
do  kuchni ipoko  j o  w 

może się zaraz zgło­
sić 

zgłoszenie

J . K a c z y ń s k i , W ą b r z e ź n o .

ROM 
zogródk!em 
kupię zaraz i za­

płacę gotówką.

K t o ? Z g ł . z p o d a ­

n ie m  c e n y  p r z y j m u j e  

e ftsp . Q łnsu W ąbrz .

D t» sp ruertan ia  

jedendębow ys ło łow Y  

P O K Ó J  
b u f e t . M u r k a ,  s s a f y  

z e g a r o w e .
Przyjmuje wszelkie zamó­
wienia w rakres stolar­

stwa wchodzące

0 . D ąb ro rasM
G rud ziąd z

ul. Wybickiego 44.

Klinika oczna
Uniwersytetu Poznańskiego 

P uzo K ii, W ały B ato reg o 9. T e le f»n 1326  

A m b a b t o r j o m  d l&  c b o r y t h  n a  o e s y .  
Leczenie i utrzymania w klinice (dla 

niezamożnych bezpłatnie).

M ie s z k a n ie
s k ła d a j ą c e  s ię  z  2  d e  8  p o k c j i  

poszukuje się za dobrem 

wynagrodzeniem

Oferty do ekspedycji

„Głosu Wąbrzeskiego"

Zał. 1895 r.

W  razie wy­

padku 

śmierci

polecam 

trum nydębow e isosnow e  
ia k o t e ż

m sze lk ie irzg is rg ś la zm arłęcb
po przystępnych cenach.

IR . S ep o liń s^ i, m is trz s io  arsR i 
W Ą B R Z E ŹN O , u l. G rudz iądzka 36  

(naprzeciw Hotelu „Dwór Wąbrzeski".

U czn iaU czn ia  
syna uczciwych ro­
dziców  z dobrem  wy­
kształceniem szkol- 
nem potrzebuję od 
zaraz lub też póź­

niej

b es n trsym anłs  

poszukaje 

IBaryisli id stolarski 
G ru dziądzka  24.

V oszu ku jq zaraz lu b  

o d 1 -g o V .

dz iew czynek '.? . 1.""* 1

C b e lm iń s k a  1 0
Wąbrzeźno 

nl. Kolejowa 61|62.

B a c z n o ś ć m a j ą t k i

i  g o s p o d a r s t w a  r o ln e !

Na rozpoczynający się rok gospodarczy 

polecamy po cenach bardzo zniżonych 

K sięg ę g o sp o d arczą , 
K sig g g zas lo g io rd yn arg j 
oraz wszelkie inne książki i formularze 

E k s p e d y c j a

„G ło su W ąb rzesk ieg o "

W następną środę i czwartek nadzwy­
czaj wielki szlagier 

„Jliebezpieozny Stal" 
dramat cyrkowy w 8 aktach.


